` 


(Nro g` 


Teea 


ROZMA 


ITOŚCI 


We Czwartek 


| na DR i) 


O Dzieiach. 


odpowiadających naygodnićy zatrudnie- 
niu ludzkiemu: 


Śledząc iedynie Zamiar ciekawości, gda- 
ie się, iż bistoryia fizyczna globu naszego nay- 
bardziėy na wzniecenie nwagi w ludzkich 
ninysłach zasługnie; coż bowiem pięknieyszą 
i naybardziey godności ludzkiey odpowiadaią- 
ca rzeczą bydź może , iak utwarzać sobie wy- 
obrażenie o povruszliwym teatrze, na którym 
działaja rewoólucyie zmieniaiące postać padstw; 
nanco się, iż. ziemia z samego poczatka 
płomienistą lawa była, którey obrotne poru- 
szania nadały iey hształt przyplaskaney sfery 
koto osiów ; zgłębiać przyczyny, które Mme- 
g'y sprowadzie siedzibę moczer na tę nową 
płanetą przebiegać powszechna budowę tego 
globu, kiórega 
gór; zstapić w łono Oceanu i „rozważać tam 
zwiazek poruszenia istniący między ciałami nie- 
bieskiewi i regularnem hołysaniem wzbierania 
A Opadania mórz , sznkać nahoniec wyiaśnienia, 
czyli teoryią wiatrów, ezyli poruszaniem mas- 
sy inmerskiey, czyli też skupieniem wichrów 
Podziemnych powstlaią trzęsienia ziemi, two- 
rza się walkany, odłączaią się wyspy od lą- 
dów i sprawiaja wszystkie te pozorne niepo- 
Tządki, które w człowieka boiażliwym myśl 
wzniecają, iahoby tylho po samych gruzach 
chodził: te wiadomości poprowadziłyby nas 
zaiste do poznania organizacyi iestot, do ich 
stopniowego rozwinięcia się, i do ich wielo- 

rotnego przeistaczania, a naha, htóraby się 
temi przedmiotami zaymowała,. mogłaby w 
nieltórych wzgiędach nauką dziejów natury 
bydż zwana, s (s! 

Dzieie ludzi mniey obszerne i mnióy 
Fozmajte, wymagaią wprawdzie daleko mniey 
jeniialnego piora iah dzieie natury , jednakże 
sa dla nas więcóy pożytecznieysze — przed- 
Stawia się tutay nam widok włożonych wię- 
20w na Narody imieniem praw, obraz upadhn 
moralnosci w ludzkim rodzaiu , a sprzeczność 
wieków. ce do światła i barbarzynstwa s} 
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podstawą są dwa łancntfiy, 


13. Stycznia 1820, 


przedmiotami godnieyszemi zaymować nasz 
n..ysł, aniżeli domysły o mniemanym Oceanie 
wsrodhn Azyi, i próżne wyrachowania za- 
ćmień słonca lub xiężyca. 

Z resztą iakoholwiekh są prawdziwe te 
zasady, z których nasz zamiar wypływa stać 
się współczesnemi wielkich mężów wszystkich 
wieków, przenieść się prawie w duchu w 
owe czasy, a tym sposobem zachowąć nasz 
wiek cd wyrodzenia się, i naprowadzić 
go do wstępowania w ślady tych znakomitych 
ziawish w dzieiach; iednakże nadużyto iak 
nayszczególniey tego poważnego zamiaru, 
napbardziey nowśi antorowie starali się opi- 
Sywać mee nieznaczące przedmioty iak nay- 
obszernity. Tacyt nie wyhłnda tak rozlegle 
edzieiów Mzymskich, ish wielu z naszych, sda- 
rzenia isaiego miasta lub prowincyi. Trzeba 
wyzna prawdę, chociaż cokolwiek ladzi upo' 
uli, i2 począwszy od Bola, aż do naszych 
czasów nie ima dziesięcia Narodów , którychby 
dzieie zasłużyły na szczególne opisywanie , 
a ieszoze w icy małey liozbie Państw trzeba- 
by odciąć czas ich atworzenia i ich upadkn, 
gdyż nie zua;dziemy natenczas nic dobrego, 
gdy, ciemneta lndzi w dzikich przewienia, 
lub gdy przesadna obfitość przeistatacza ich 
w barbarzybców. 

Rzuciwszy wzrok na klimat zamieszkały 
przez ludzi, można wnet poznać, czyli oi 
ladzie na nwagę bistoryków zasługuig — zape- 
wnie pod temi piekacemi shkwarawi, gdzie 
przedwczesna  wybuiałosć w pierwszych 
zarodach życia łaczy  mieiahko młodość 
ze starością, dzieie Milka odosobnionych 
Negrów nie zdołaią zatrzymać naszey u- 


-wsgi — podobnie nie zaymą nas ci nie.zczę- 


śliwj mieszkańcy hrsiów lodowatych, gdzie 


nie widać Żadney wejetacyi, gdzie natnta 
zdaie się bydź uspioną przez trzy części 
roko, „i gdzie te wyrodki rie znmaia 


owey boskiey cnoty, przywiązania do Qy- 
czyzny. 

Nasyprzód w Azyi trzeba szukać kolebki 
wielkich społeczeństw, tam okazuje się natura 
w całey swey dzielnośći i doyrzałośći., po- 
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_ trzebne do życia rośliny rodzą się bez 
uprawy, nawet pod żelazem  zdobyw- 
ców niszczących te piękne niwy, łagodne 


ciepło pomnażaiace soki urodzayne ukształca 
te szczęśliwe okolice na gniazdo rodzaiu ludz 
kiego, a ludy tan istniace , spokoyne o swoie 
potrzeby, nie maia nad czem innym myśleć, 
iah tylko nad nprzyiemnieniem życia swoiego. 

Dzieie Azyi zasługnią na tem więłsza 
naszą uwagę, gdy rozważemy, iż tam się 
znaydował leatr świata nayobfitszy w rewo- 
lncyie; mało Panstw zmieniało tak często 
władców iah Babylon i Ekbatana, iesz- 
cze dzisiay niespokoyńe trony Persyi i In- 
diow dostaia się pierwszemu łotrąwi, który 
smie ich sobie przywłaszczać ! samo tylko Ce- 
sarstwo Chinskie zachowało przez 4000 lat 
własnych Rządców, a uwagi nad przyczynami 
politycznemi, które temn Państwu niepodłe. 
głość zabezpieczyły, byłyby zaiste godne 
pióra naypierwszego filozofa. | 

Dzieie reszty świata nie przedstawinią 
w ogólnośći iah tylko suche przedmioty, a 
wyobrażność człowieka z smakiem nie dłago 
się w tych stronach zatrzyma. 

Afryka mie miała nigdy, iak tylko dwa. 
Państwa uciwilizowsne, Egipt i Rartagi. 
nę, dzisiay nie ma żadnego; mała liczba icy 
ekolic, gdzie skwary słoneczne nie dosięgnią, 
iest pustoszona niszczącym żarem despotyzmu. 

Świat nowy przedstawia tylko krótką 
chwilę świetną , zasłagniąca na pióro Tacyta, 
iest to epoka iego odkrycia. 

Nasza nawet Europa była przez długi 
przeciąg wieków niezmiernym łancuchem la- 
sów , gdzie dzicy żołądz pożerali , z zwierzę- 
tami krwawożerczemi się potyhali, i ludzi va 
ofiary poświęcali. 

Światło zabłysło z strony Azyi, dla te- 
go też utworzyły się naypierwćy w Grecyi 
iako naybliższym kraiu Europy tey częśći zie- 
mi, obyczaie i prawa. 

Bohaterowie Grecey pozakładali osady 
we Włoszech, natenczas znikło barbarzyt- 
stwo, a dzięki tym nowym Deukalionom, 
kamienie poprzesnieniały się w ludzi. 

Wkrótce utworzyła się w  cichośći 
ową sławaa Rzeczypospolita przeznaczona na 
zawoiowanie świata znanego, te nawet Naros 
dy, którym oyczyznę wydarła, czeiły izdu- 
miewały się had iey wielkością, 

Naród ucywiłizowany ułagodził obyczaie 
Narodu barbarzyhskhiego niarzmiaiąc go; a Eu- 
ropa odbierając więzy, przestała bydź dzika, 
potomkowie Germanów i Gaaalów , czniąg się 
x 
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bydż szczęśliwymi zapomnieli Rzymianom mor- 
dóv ich przodkom wyrządzonych. 

Lecz tylko nadzwyczaynie powolnym kro- 
Alem dostapiły rzady tey doyrzałośći, która 
zwraca na siebie uwagę wszystkich wieków. 
Czymże były Panstwa Europy przed trzysta 
laty? Trzeba dzieie czytać w tym samym 
duchu,  iakim są napisane. 
deca Naród był pierwszym w Europie — nie 
trzeba chwalić dawne prawa przeięte od des- 
potyzmu, gdyż ci niewiadomcy byli naszemi 
oycami, a ci despotowie naszemi władcami ; 
ui» trmaha tąkże brać patriotyzmu wtym wzglę- 
dzie, ażeby przez niego rezsądek i cnota 
w czemkolwiek ucierpiały. 

Chociaż usłużna trzoda naśladowców pra- 
wi, iż dzieie starożytne są bardzićy w stanie 
podobać się i nas nauczaó, iednakże nstano- 
wienia Grecyi i Rzymu z mnieyszym były 
doświadezeniem , iak dzisieyszey Europy ; ich 
bohaterowie posiadali wprawdzie charakter 
więcey odznaczony, ich nawet tyrani nada- 
wali swym zbrodniom pewny rodzay Wielko- 
ści, ktory zwykle chwale towarzyszy. Lecz 
także z drugiey strony wszystko się zehrało 
ażeby swietnośo tych dzieliów pomnożyć: 
obszerność sceny, gdzie naygłownieysi akte- 
rowie grali, klimat sprzyiaiscy rozwinięcia 
cią jeniusze; i nicuoeniona Morzyść posiada- 
nia wielkich pisarzy, którzy boheterów go- 
dnie malować umieli. z 

— ], 


O roztrząsaiącym sceptieizmie 
(1). 


Jedyna uwaga może osłabić wyobra- 
żenie , które sobie o starożytnych rocznikach 
Babylonu, Atenów, iRzyma tworzemyj- 
to iest, dla ozego w tym niezmiernym eddale- 
nia od tych wieków obfitych w nadzwyczay- 
nośći, uiepodobną prawie dla pas iest rzeczą od- 
kryć chmury osłaniaigce nam prawdę: pocho, 
dnia krytyki pali się w przestrzeni 5000 lat, 
tak iak p» tamtóy stronie systeinatu słonecz- 
nego zbywa astronomom na różnicy gwiazd 
nieruchomych do wyrachowania ich odległości. 

Jedyny więc środek, który się zdaie ros 
znmowi pozostawać, jest domysł, iż człowiek, 
który żył przed czterdziestu wiekami nie 
iest niczem innym , iah tylko mśckibą od zda- 


Historyi 


(1) Wyiatek z przedmowy do historyi ludzi prze 
P. Court de Gibelen. 


Nie zawsze ie«“ 
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rzeń zawisła, i że we wszysthkiem est podo- 
bny co człowieka wieku naszego. 

, Fonteuel idące inna zasadą, podobnież 
wnioskował ; wystawiaiac bowiem sobie natn- 
rę ludzką wszędzie z równych części niewia- 
domośći, łatwowiernośći, pychy, i rozsądku 
złożoną, wpadł na myśl, iż gdyby liniia po- 
ruszalącą nayzuacznieyszych aktorów graiacych 
na scenie świata wycągnięta została, możną. 
by zawsze bez oszukania się wyrachować dzia- 
łania ludzi ,i że filozof, który o żadnym zda- 
rżenin nie słyszał, odgadnąłby tym sposobem 
całą przeszła i przyszłą historyię, a tak wie- 
dnym tomie możnaby zawrzeć wszystkie te 
niezmierne zbiory, które nasze biblioteki nae 
pełuiaia. 

Lecz to rozumowanie iest więcey do- 
wcipne iah gruntowne; nie iest bowiem nasz 
ograniczony rozum w stanie z iedney głów- 
ney przyczyny, wszystkie następne rezultaty 
odgadnąć; postępowanie syntetyczne może 
bydź przyzwoite temu szczytnemu fantastowi 
Deskartowi, który tworzył światy swoią 
subtelną materyią, lecz nie filozofowi oświe- 
conemu, który przytacza mówiące przeszłe 
pokolenia dla nauhi pokolen maiących istnieć. 
Historyia nie iest romansem moralnym, a rocz: 
nihi dzieiow Rzymu, P€kina i Ekbatany nie 
powinny bydź pomieszane z Telemakiem lub 
Cyropedia. 

W iakimże stanie znaydowalibyśmy się, 
gdyby despoci przekonali się, iż to wszystko 
co wiemy 0 starożytnych rewolncyiach 
zmieniaiących postać ziemi, nie iest niczem 
więcey, iah tylko owocem wybniałey wyobraźni 

lozofów ? Wszystkie te niebespieozeństwa, 
które otaczały trony Kambizesów lub Nero- 
nów, zdawałyby się im dziecinnemi strasze- 
niami, a stawszy się przez teorię zbrodniarza- 
mi, dodaliby szósty zmysł pięcin narzędzióm 
tyranii, któremi ich natnra obdarzyła. 


„ Podstawą historyi równie iak filozofii 
žest wraha działań; na osądzenin ich zawisła 
żdrowa hr 


ytyka, a do ich malowania powinna 
ydź użyta prawdziwa wymowa. 

Podług tych zasad, roztrzasniymy iednę 
* nayważnieyszych epok dzieiów świata: A le- 
bi oder istniał bez watpienia, ślady iego pod- 
żwiry SĄ wyryte na wszystkich pomnikach 
ak gy a mniemanie niektórych Braminów, 
sAody nigdy nie było bohatera tego imienia, 
e zasługnie nawet na żadne zbiianie. Nie 
ma uic autentyoznieyszego iak iego zwycię- 
stwa pod Issus i Arbella, iego zdobycie 
Tyru i więzy, któremi obarczył Grecyię pod 
pozorem zemszczenia się: wszystkie te zda- 
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rzenia odbyły się w wieku oświeconym, w 
ooząch Narodu zazdrosnego iego wielkości. 


B — i. 


Dach papierowy. 
(Z Ruskiego Inwalida.) 


W nanhach i kunsztach nowe coraz ode 
krycia i wynalazki ndowodniaią, ile przemysł 
ledzki praenie nieustannie nad wdoskorale- 
niem środków , ażeby za ich pomoca ebywa- 
tel kraia mógł zyskać opatrznie swych potrzeb, 
wygód, a nawet i zbytków z większą łatwoś- 
cią ich nabycia, to iest, przez Oszczędniey- 
szy na nie wydatek. Niżey opisać się maiacy 
wynalazek słnży do pierwszych potrzeb towa: 
rzystwa, bo do pokrycia dachów wszelkich 
badewli papierem, to iest nżywaiąc arknszy 
grubego papieru przejętego pewna koimpozy- 
cyią, zamiast zwyczaynych dachówek, gontów 
słomy, i t. d. 

Na pierwszą wzmiankę zdaie się rzeczą 
śmieszną dach papierowy; wynalazcy ie- 
go również musiała się wydawać śmieszną ta 
myśl, ażeby materyiału tak na pozór słabe- 
go i nietrwałego iah iest papier, chcieć u- 
żyć do pokrycia dachów. Kiedy iedoah ten- 
że wynalazca pilniey rozważył środki, przez 
które możnaby nadać papierowi wytrwałość ną 
słoty, mrozy, skwar i upał słoneczny, osa 
dził, iż ma naylepiey posłaży gatunek poko- 
stu, równie prosty iako i łatwy do nabycia, 
to iest, biorac na ten zamiar smołę zwyczay- 
na. — Ponieważ zaś pierwsze początki są nie- 
doskonałe, sposobowi więo takiemu wiele w 
Anglii nczyniono zarzutów, tak co do wy- 
wytrwałości na zmienność powietrza, miano- 
wicie naprzeniw upałom słońca, iako i co do 
możności łatwego zapalenia się od ognia. — 
Dla zaradzenia temu, przedsięwzięto robienie 
rozmaitych doświadczeń; z ich skutku wypad- 
ło, że sama smoła płynna czyli maż, iest na 
ten zamiar niedostateczną; ale należy ią mie- 
szać w pewney proporcyi ze smołą twardą iak 
szewska. Pow łóre, zapobiegać łatwości Zza- 
palenia się od ognia probowano papier na 
deskach przybity, pomazywać powtórnie inne 
inż kompozysyią smoły, a w czasie gdy ta 
będzie ieszcze goraca i płynna, posypywano 
ią cienkim piaskiem, lub węglem miałkim, 
zendrą kowalska, albo też wapnem niegaszo.- 
nem. — Cała zatem praktyka tego wynałazkn 
zależy ną tem: ażeby wziąwszy papier szary 
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przyzwoitey grubości, albo raczey cienka tek- 
turę, zamoczyć w roztopioney smole ciehłey, 
zmieszaney ze smoła twarda w stosunku jak 
3 do 1. Gdy wyschnie, powtórzyć to zama- 
czanie: Maiąe dach deskami pokryty, albo 
jah zowia wyszalowany tarcicami , nie w po- 
przeh ( iak czynią sżaluiąc pod blachę ) ale 
w podłuż; na tym szalunku, zamaczane w 
smole arkusze przybiiaią, poiedyhczo, kiedy 
papier iesttekturowy, a podwóynie kryiąc, io- 
żeli iest cienki. Poczem całą powierzchnią 
dachu pomaznią inna goraca kompozycyia zło- 
żonę ze dwóch części smoły twardey; Natysh 
miest zaś posiewaią węglem miałko Hnczonyi 
lnb wapnem niegaszońem, lub piaskiem albo 
też zendrą Kowalską. — Tah postępuiąo ln. 
bo po większey części zaradzono wielu nie- 
dogodnościom, pozostaje iednak zawsze Zarzut 
nietrudnego zaięcia się od pożaru ognia, lecz 
Zarzut takowy iest tenże sam; iaki mamy 
przeciw deskom, gontom, a naybardziey pores 
ciw sirzechom stomianym. — Przyznaiąęc więc 
dachom papierowym, tę prawie iedynę niedo- 
godność, przyznayiny z drugiey strony, Ze 
maią zkadinąd swoie zalety, iako to: 

1mo. Że pokrycie dane podług wyżey 
namienionego sposobu, kiedy będzie pilnie 
i umiejętnie zrobione, iest trwałem i niepo- 


trzebuiącem tah częstey naprawy iah dachy | 


ceglane. — edo. Že materyiał pokrycia, bę- 
dac z natnry swey lekkim, niewymsga zby» 
tnie mocnego wiązania dachu, (a zatem nie 
wiele ciężąc na ścianie budowli, też ściany 
moga bydź daleko cieńsze iak dawne zwy- 
ezaynie. — 5tio. Że pominąwszy, iż w Anglii 
dachy papierowe używane bywaią nawet do 
domów mieszkslaych, u nas mogą bydź da- 
ne na wszelkich innych budowlach gospo- 
darskich, gdzieby materyiał do takowych da- 
chów używany, w porównaniu z lnueimi zną- 
leziono va tanszy do nabycia. 


Antypatyie 


Kugust słupiał, gdy mu przypadkiem 
trzewik z lewey nogi włożono na prawą. 
Pamiętał, że bunt woyska, w którym omal 
nie zginsł, byłmu przepowiedziany omyłką 
tego, co mn obut lewą nogę pierwćy. Kanclerz 
Bacon omdlewał podczas hażdego żacmienia 
Księżyca. Anglik ieden bywał bliski skonania ile 
zazy Czytał pięćdziesiat trzeci rozdział lzaliasza. 

Don Juan Rol, wpadał w synkop, gdy 


— 
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słyszał wyraz: lana, (wełna); noszenie atoli 
sukni wełnianey, nie szkodziło mn bynaymniey. 
Henryk III. Król Fraocozki i Polski, i Marsza- 
leh Szomberg, nie mogli zniść kota, w po- 
koiu w którym byli. 

Kardynał Lotaryński, widział w Insborgu 
Szlachcica tak się kotów boiacego, że krew 
ma się puszczała z nosa na sam ich widok z 
daleka. 

Jeden Komendant twierdzy pograniczney 
wpadał nagle w koawulsyie na widok ikry 
karpiey. Rah gotowany sprawiał podobobne 
skntki na danie iedney dworshiey. 3, 

Xiaże d'Epernon omdlewał na widok za- 
iączka młodego. 

Władysław Jagełło, Król Polski, bladł 
i uciekał, iak tylko gdzie poczuł iabłka. Gdy 
podobnie tegoż owocu, dano powachać Se= 
Kretarzowi Króla Franciszka I. imieniem du 
Ehesne, natychmiast krew puszczała mu się 
nosem. 

Erazno nie mogł czuć ryby w bliskośći, 
aby febry niedoznał. 

Marszałek Lan don, brzydził się szpilka. 

Marszałek d'Albert, wpadat w słabość, gdy 
uyrżał na stole potrawę z dziczaka lub z 
prosięcia. 

Skaliger, który nie mógł piiać mleka, 
co mu było wspelne z Piotrem dApono, drzał 
cały na widok rzerznchy. ` 

Kardan miał w obrzydzenin isia. 

Ambrezy Pore, przywcdzi iednę osobę, 
która mdlała n stołu widząc węgorza. 

Tycho -Brahe, drzał cały na nogach, 
skoro spotkał zaiąca lub lisa. Jeżeli rano 
wychodząc spotkał hkobiętę starą, wraca: na- 
tychmiast do siebie. l 

Bogle, wpadał w konwnlsyie, słysząc wo- 
dę ciekaca z rurki iakowey. 

Hrabia Wangheiin , wielki Łowczy Ha- 
nowershi, wpadał w słabość lub uciekał, wi- 
dzącświnie pieczona. 

Filozof Chrysyppe miał taką odrągą de 
ukłonow „że upadł tyle razy ile go razy po- 
zdrowiono. 

Maryia de Medyeis nie mogła znieść wi- 
doku róży, choćby mslowanćy, a lubiła inne 
kwiaty wszelkiego rodzaju. —La Mothe le 
Vayer nielubił dzwięku żadnego instramenta, a 
lubił grzmotu słuchać. —Pashal mniemał widzieć 
kolo siebie przepaść, co muezyniło przechadz- 
Ki trrodzącemi. —Sławny N i k oł wychodził ma- 
ło, boiąc się, aby dachówka nie spadła ma na 
głowę. — Hobbes mimo swegoniedewiarstwa 
bał się strachów iab dziecie. ET Gy 


Bedakcyia F. Krattera — Drukiem J. Pillera. 


